
 
 

 

 

Jak co roku również  i w tym harcerze z naszego hufca wzięli udział w sztafecie 

Betlejemskiego Światełka  Pokoju. 

Ta piękna idea zrodziła się w Austrii w 1986 roku. Jej celem było zjednoczenie ludzi wobec 

ognia , który odgrywa tak ważną role wżyciu ludzi. 

Początkowo inicjatywa ta udziałem organizacji charytatywnych działających przy kościele. 

Bardzo szybko   jak nietrudno się domyślić 

w całą sprawę włączyli się skauci. W 1991 BSP po raz pierwszy dotarło do Polski. 

Co roku wybrana dwójka ,chłopak i dziewczyna biorą udział w odpaleniu  ognia w grocie 

Narodzenia Pańskiego w Betlejem. Stamtąd Światełko 

przekazywane jest do Wiednia. Austriaccy skauci przekazują je dalej, na teren całej Europy. 

Harcerze jak co roku otrzymują ogień od skautów słowackich. 

Z wielką dumą mogliśmy wziąć udział w tym ważnym dla nas dziele. 

Część harcerzy hufca Chrzanów obecna była w harcerskim schronisku na Głodówce w 

Tatrach i zapoczątkowała sztafetę BŚP po Polsce. 

Kolejny etap to była Częstochowa.... Oczywiście i tam nie mogło nas zabraknąć. 

Częstochowa przywitała nas wiatrem i deszczem ..Ale co to dla harcerzy... Reprezentanci 

naszego hufca wzięli udział w grze miejskiej na terenie klasztoru jasnogórskiego. Nie było 

łatwo , ale daliśmy radę. 

 Potem tradycyjna msza ,podczas której dh. naczelniczka ZHP hm. Małgorzata Sinica 

przekazała Światełko przywiezione z Zakopanego zgromadzonym harcerzom. 

Trochę zmarznięci ,ale zadowoleni wróciliśmy do domów ,żeby w poniedziałek wziąć udział 

w dalszym przekazywaniu Światełka instytucjom ,organizacjom oraz mieszkańcom 

Chrzanowa i Libiąża. 
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